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W
szyst ko za czę ło się w 1992 ro ku. Na

świe cie po ja wił się pier wszy mo del

CBR 900RR oz na czo ny fa brycz nie

SC 28. Był to mo to cykl bar dzo wy -

trzy ma ły i zno szą cy na wet naj bar -

dziej kar ko łom ne sztu czki. Dla te go do dzi siaj

jest uwiel bia ny przez stun te rów. Cie ka wost ką

jest za sto so wa nie z przo du 16-ca lo wej opo ny

ma ją cej na ce lu po pra wie nie wła ści wo ści

jezd nych. Użyt kow ni cy SC 28 do sko na le zna ją

prob le my ze zdo by ciem opo ny we wła ści wym

roz mia rze i wy star cza ją cym in dek sie pręd ko -

ści. Dla te go też czę stym roz wią za niem jest za -

kła da nie fel gi 17-ca lo wej z CBR 600. 

W 1996 ro ku pow stał na stęp ca CBR 900RR

SC 28 oz na czo ny SC 33. Zmie nio no wy gląd

i udoskonalono mechanikę – sil nik zo stał

rozwier co ny do 919 ccm, co po pra wi ło osią gi

sil ni ka w dol nym za kre sie obro tów. Ma sa zo -

sta ła zre du ko wa na o 2 kg. Rok 2000 przy niósł

ko lej ne zmia ny. No we dziec ko Hon dy to CBR

900RR SC 44. Sil nik miał już 929 ccm i za si la -

ny był dłu go ocze ki wa nym wtry skiem pa li wa.

W 2002 ro ku fa bry kę w To kio opu ścił no wy

mo del SC 50 sil ni kiem o po jem no ści 954 ccm

i do pra co wa nym sy ste mem wtry sko wym.

Ostra, ale przy jaz na
No wy Fi reb la de bu dzi res pekt ostrym wy glą -

dem przed nie go ref lek to ra w kształ cie „lam -

bdy”. W ro gach umiesz czo no świat ła po sto jo -

we, na środ ku mi ja nia, a dro go we po ich bo -

kach. W tyl nej czę ści po ja wi ła się dwu po zio -

mo wa lam pa w tech no lo gii LED. Wszyst ko to

zgrab nie wkom po no wa no w za du pek. Alu mi -

nio wa ra ma zo sta ła po la kie ro wa na na czar no,

co bar dzo pa su je do wi ze run ku mo to cy kla.

Z te go sa me go ma te ria łu wy ko na no tyl ny wa -

hacz.

Kra wę dzie gór nej czę ści zbior ni ka wy glą -

da ją jak spłasz czo ne pi ra mid ki. Dzię ki ta kie -

mu wy pro fi lo wa niu ba ku, po zy cja za kie row -

ni cą jest wy god niej sza. Kok pit do naj pięk niej -

szych nie na le ży, ale za to jest czy tel ny. Znaj -

dzie my na nim du ży, cie kło kry sta licz ny ekra -

nik, z któ re go od czy ta my pręd kość, tem pe ra -

tu rę sil ni ka, prze bieg (cał ko wi ty i dwa dzien -

ne), oraz chwi lo we spa la nie. Co cie ka we, nie

jest ono pokazywane w for mie „l/100 km”, tyl -

ko „km/l”. Tak więc im wyż sza jest wska zy wa -

na war tość, tym mniej sze jest zużycie

benzyny. Po za tym ma my tra dy cyj ną kon trol -

kę re zer wy, znaj du ją cą się na tar czy ana lo go -

we go obro to mie rza. Obie noż ne dźwi gnie ma -

ją re gu la cję po ło że nia, tak sa mo jak klam ka

ha mul ca. Te go udo god nie nia za bra kło w przy -

pad ku sprzęg ła. Na szczę ście fa brycz ne usta -

wie nie bę dzie od po wia dać wię kszo ści mo to -

cy kli stów, a siła niezbędna do jego użycia jest

niewielka.

Nowatorskie
rozwiązania, lekka
rama, wytrzymały
silnik, dobra 
skrzynia biegów
i agresywny wygląd
sprawiły, 
że CBR 954RR SC 50
jest bardzo chętnie
kupowanym
motocyklem.
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Si ła spo ko ju
Po jem ność sil ni ka, w po rów na niu do star szej
wersji wzro sła z 929 do 954 ccm. Nie wią za ło
się to jed nak z po tęż nym wzro stem mo cy, gdyż
za miast 148 mamy 151 KM osią ga ne przy 11
250 obr/min (od cię cie zap ło nu jest przy 
12 000 obr/min). Jak wi dać, sa ma moc nie jest
re kor do wa w tej kla sie. Dla po rów na nia, Su zu -
ki GSX-R 1000 z te go sa me go ro ku ma aż 164
KM! Kon struk to rom Hon dy nie za le ża ło jed nak
na uzy ska niu naj wyż szej z moż li wych war to -
ści, lecz na li nio wym od da wa niu mo cy. W uzy -
ska niu do brej ela stycz no ści bę dzie po moc ny
wy so ki mo ment obro to wy, wy no szą cy 105 Nm. 

Dzię ki po pra wio ne mu ukła do wi wtry sko -
we mu, sil nik le piej re a gu je na ruch ma net ką
ga zu. Wtry ski wa cze ma ją te raz po dwie, za -
miast jed nej dy szy. Do kład ne roz py le nie ben -
zy ny owo cu je tak że ni skim spa la niem. W tra -
sie, przy spo koj nej jeź dzie, po tra fi ono zejść
do 5,5 li tra na set kę. Śred nio, w róż nych wa -
run kach, nie prze kra cza ono 7,5 li tra, chy ba że
kie row ca wy jąt ko wo bru tal nie ob cho dzi się
z ma net ką ga zu. Wte dy CBR mo że skon su mo -
wać na wet 10 l/100 km, ale i tak jest to lep szy
wy nik niż w przy pad ku wię kszo ści kon ku ren -
cyj nych mo to cy kli z tam te go okre su.

Po mi mo tak po zor nie spo koj ne go cha rak -
te ru nie moż na trak to wać CBR 900RR nie po -
waż nie. Wew nątrz drze mie po twór. Mo to cykl
żywiołowo re a gu je na ruch ma net ką i wy ry wa
do przo du jak ge pard w po go ni za upatrzoną
ga ze lą. Je go moż li wo ści i za le ty spra wia ją, że
do sia da jąc go, czu je się dresz cze na ple cach.
Z dru giej zaś stro ny nie jest to mo to cykl, któ ry
bę dzie chciał za wszel ką ce nę zrzu cić swo je go
kie row cę. Moc od da wa na jest li nio wo, nie od -
by wa się to na za sa dzie „długo nic, a po tem
ka ta pul ta przy 8000 obr/min”. Bez prob le mu
Hon dą moż na jeź dzić spo koj nie, cie sząc się
za pa sem mo men tu obro to we go i lek ko dzia ła -
ją cą skrzy nią bie gów.

Na uli cę i na tor
Przed nie za wie sze nie to sztyw ny wi de lec

ty pu up si de -down z ru ra mi noś ny mi o śred ni -
cy 43 mm. Ma peł ną re gu la cję, co poz wa la do -
sto so wać je go pra cę do po trzeb kie row cy
i wa run ków na dro dze czy to rze wy ści go wym.
Tyl ny wa hacz po łą czo ny jest z cen tral nym
ele men tem re so ru ją co -tłu mią cym za poś red -
nic twem sy ste mu Pro Link. Ga zo wy amor ty -
za tor ma bez stop nio wą re gu la cję si ły tłu mie -
nia do bi cia i od bi cia, a sprę ży na 13 stop ni re -
gu la cji na pię cia wstęp ne go. W prak ty ce ta ki
układ spra wu je się cał kiem nie źle. Na se ryj -
nych na sta wach Hon da nie ubi ja nad gar -
stków kie row cy, ani jego kręgosłupa. Jest wy -
god niej sza, niż mo że na to wska zy wać agre -
syw ny wy gląd. Mo to cykl do brze spra wu je się
w mie ście. Dzię ki ni skiej ma sie i nie wiel kim
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ga ba ry tom ma ne wro wa nie mię dzy sa mo cho -

da mi nie jest utrud nio ne. W po rów na niu

z na ke da mi mo że bra ko wać tro chę zwrot no -

ści, ale w co dzien nej ek splo a ta cji te go się nie

od czu je. Za to du żo za ba wy jest na za krę tach,

któ re Fi reb la de na praw dę lu bi. Z czy stym su -

mie niem mo gę stwier dzić, że na wet de li kat ny

ba lans cia łem spra wi, że Hon da sa ma skła da

się w win kle. 

Aby ze spo ko jem du cha na pa wać się emo -

cja mi, ja kie da je „Bla dy”, na le ży za in we sto wać

w amor ty za tor skrę tu. Bez nie go na pol skich

dro gach cze ka nas „shim my”. A sko ro kie row -

ni ca mo że „za trze pać” podczas zwykłej jazdy,

to co do pie ro dzie je się przy wygłupach? Co

praw da „gu mu jąc” na sie dzą co, nie ma aż ta -

kiej tra ge dii, ale sto ją ca po zy cja kie row cy przy

opa da niu, jest już na praw dę nie bez piecz na.

Do dam tyl ko, że CBR 954 wprost uwiel bia ja -

zdę na tyl nym ko le i przy cho dzi jej niez mier -

nie ła two.

Ale to nie uli ca jest praw dzi wym ży wio -

łem tej Hon dy. SC 50 nie bę dzie pro te sto wać

prze ciw wi zy cie na to rze. W koń cu jest to mo -

to cykl spor to wy. I nie przez przy pa dek w nie o -

dleg łych cza sach był czę stym go ściem w Poz -

na niu, a Pa weł Szko pek zdo był na nim ty tuł

mi strza Pol ski w kla sie Stocksport. 

Jak wia do mo, mo to cykl spor to wy mu si nie

tyl ko do brze się roz pę dzać i skrę cać, ale też ha -

mo wać. Fi reb la de w tym za kre sie jest też do -

brze uz bro jo ny. Przed nie za ci ski ma ją po czte ry

tło czki po kry te spe cjal ną war stwą zmniej sza ją -

cą tar cie. Układ ten spi su je się nawet le piej niż

sze ściot ło czko we za ci ski Su zu ki GSX-R 1000.

War to tyl ko za in we sto wać w prze wód w sta lo -

wym oplo cie. Z ty łu ma my jed not ło czko wy za -

cisk, któ ry jest zu peł nie wy star cza ją cy.

W tra sie
Po dróż tym mo to cy klem jest przy jem na, nie

po wo du je wię ksze go zmę cze nia, bó lu rąk

i krę go słu pa. Pod nóż ki kie rowcy są za mon to -

wa ne na od po wied niej wy so ko ści i cof nię te na

ty le, iż ich po ło że nie nie po wo du je skur czów

nóg. Bez wię ksze go wy sił ku da się prze je chać

bez po sto jów od tan ko wa nia do tan ko wa nia,

czy li oko ło 200 km. Zro bie nie 400 czy 500 km

dzien nie nie sta no wi wię ksze go prob le mu. Na

pew no z ta ką opi nią nie zgo dzi się „ple ca -

czek”. Mo ja pa sa żer ka bo leś nie od czu wa po -

dróż już po prze je cha niu dy stan su 100-150 km.

R E K L A M A

Spo wo do wa ne jest to wy so ko za mon to wa ny -

mi pod nóż ka mi, ma więc bar dzo zgię te no gi

i wy so ko uło żo ne ko la na. Ni ska szy ba i spor to -

wa po zy cja po wo du ją, że pa sa żer na wy so ko

umiej sco wio nej, mięk kiej jak na spor to wy mo -

to cykl ka na pie, ma cięż ką do lę. Sy tu a cja tro -

chę się po pra wia po zmia nie szy by z se ryj nej

na tu ry stycz ną, wte dy od pa da nam prob lem

sma ga ją ce go cia ło wia tru. No ale wte dy 954

du żo stra ci ze swej uro dy. Zmia na szy by ory gi -

nal nej na ra cin go wą po pra wia kom fort tyl ko

kie ru ją ce go po ja zdem. Z włas ne go do świad -

cze nia – po le cam. In na spra wa to za pa ko wa -

nie ba ga ży w tra sę. Scho wek pod sie dze niem

pa sa że ra jest na praw dę spo ry, ale nie na ty le,

by zmie ścić tam przy bo ry na ty dzień. Moż na

ra to wać się tor bą na bak, ple ca kiem czy nie -

wiel ki mi sak wa mi przez na czo ny mi na spor to -

we mo to cy kle.

Ek splo a ta cja
Hon da przyz wy cza i ła nas do jed wa bi stej pra -

cy swo ich sil ni ków. SC 50 zda je się pod wa żać

tę re gu łę. Dźwięk, ja ki wy da je sil nik, jest zu -

peł nie in ny niż w sta rych mo de lach Fi reb la de.

Spra wia wra że nie, że za raz coś się ur wie i sil -

CBR 900RR
łączy
w sobie
sportowy
sznyt ze
wszelkimi
atrybutami
motocykla 
na co dzień



92

nik za mil knie na za wsze. Spo koj nie, to tyl ko
za wór wydechowy wy da ją cy me ta licz ne, nie -
po ko ją ce dźwię ki przy do da wa niu czy
ujmowaniu ga zu. Ist nie je co praw da moż li -
wość re gu la cji li nek ste ru ją cych za wo rem, ale
nie gwa ran tu je ona, że ha łas znik nie cał ko wi -
cie. Ten mo del po pro stu tak ma. In ną, ty po wą
przy pa dło ścią CBR 900RR jest ha ła su ją cy łań -
cu szek roz rzą du. Wy mia na na pi na cza zaz wy -
czaj eli mi nu je ten prob lem. Ko lej ne man ka -
men ty to pę ka nie przed niej owiew ki w wy ni -
ku wi bra cji. Pla sti ki Fi reb la de są od chu dzo ne
i cień sze niż w po przed nich mo de lach i dla te -
go też bar dziej po dat ne na pęk nię cia. 

Prob le my, ja kie spra wa brak amor ty za to ra
skrę tu, mo że my wy e li mi no wać, do ko nu jąc za -
ku pu te go war to ścio we go urzą dze nia. Śred -
niej kla sy amo rek z mo co wa niem kosz tu je
oko ło 1200 – 1700 zł. Nie po le cam chiń skich
za mien ni ków, któ re bez prob le mu mo że my
zna leźć na ser wi sach auk cyj nych za oko ło 350
zł. Ta ki amor ty za tor dzia ła tak, jak by go
w ogó le nie by ło. Po za tym cze ka nas ty po wy
ser wis, któ ry nie od bie ga pod wzglę dem kosz -
tów od in nych mo to cy kli spor to wych – szyb ko
zu ży wa ją się opo ny. Kosz ty prze glą dów nie są
du że, gdyż do ko nu je się je co 12 tys. km, a re -
gu la cję za wo rów co 24 tys. km. 
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SIL NIK
Typ: czte ro su wo wy, chło dzo ny cie czą,
Układ: rzę do wy
Roz rząd: DOHC, czte ry za wo ry na cy lin der
Po jem ność sko ko wa: 954 ccm
Śred ni ca x skok tło ka: 75x 54 mm
Sto pień sprę ża nia: 11,5:1
Moc mak sy mal na: 151 KM 111 (kW) przy 11,250 obr/min
Mo ment obro to wy: 105 Nm przy 9,500 obr/min
Za si la nie: wtrysk
Sma ro wa nie: z mo krą mi ską ole jo wą
Roz ruch: elek trycz ny
Al ter na tor: 350 W
Aku mu la tor: 12 V
Zap łon: TCI

PRZE NIE SIE NIE NA PĘ DU
Sil nik -sprzęg ło: ko ła zę ba te
Sprzęg ło: wie lo tar czo we, mo kre
Skrzy nia bie gów: sze ścio stop nio wa
Na pęd tyl ne go ko ła: łań cuch 

POD WO ZIE
Ra ma: otwar ta, bocz na, alu mi nio wa
Za wie sze nie przed nie: te le sko po we up si de -down, 

Ř43 mm, skok 120 mm, peł na re gu la cja 
Za wie sze nie tyl ne: Pro -Link, skok 135 mm, peł na re gu la cja
Ha mu lec przed ni: pod wój ny tar czo wy, 330 mm, 

za ci ski czte rot ło czko we
Ha mu lec tyl ny: tar czo wy 220 mm, za cisk jed not ło czko wy 
Opo ny przód/ tył: 120/70-17/ 190/50-17

WY MIA RY I MA SY
Wy so kość sie dze nia: 815 mm
Roz staw osi: 1400 mm
Mi ni mal ny prze świt: 130 mm
Kąt po chy le nia głów ki ra my: 23° 30’
Ma sa po ja zdu w sta nie su chym: 168 kg
Zbior nik pa li wa: 18 l

DA NE EK SPLO A TA CYJ NE
Pręd kość mak sy mal na: 288 km/h
Przys pie sze nie 0-100 km/h: 3,0 s
Zu ży cie pa li wa: 7 l/100 km

HONDA CBR 954RR FIREBLADE SC 50

W Pol sce i USA

W Pol sce cięż ko zna leźć CBR 900RR w bar dzo
do brym sta nie. Wię kszość do stęp nych eg zem -
pla rzy, mia ło róż ne przy go dy. Nie ko niecz nie
koń czy ły się one jedynie na wi zy cie u la kier -
ni ka. Ta ką sztu kę moż na bez prob le mu do stać
w gra ni cach 15 000 zł, ale że by wszyst ko dzia -
ła ło i wy glą da ło jak trze ba, na le ży do dat ko wo
do ło żyć kil ka ty się cy, co zapewne nie ma wię -
ksze go ekonomicznego sen su. 

Je że li chce my za ku pić Fi reb la de w ide al -
nym sta nie, trze ba zap ła cić du żo wię cej. Ce -
ny wynoszą od 18 000 do 20 000 zł. Mię dzy
mo to cy kla mi z posz cze gól nych lat pro duk cji
nie wy stę pu ją wielkie róż ni ce w ce nie. Zna -
czą co tań sze są jed nak mo to cy kle z USA,
śred nio o 1000 – 1500 zł. Na ryn ku wtór nym
jest ich cał kiem spo ro. Jak je roz róż nić na
pier wszy rzut oka? W ame ry kań skiej CBR
tab li czka zna mio no wa znaj du je się po le wej
stro nie, na wy so ko ści ba ku, a nie po pra wej
przy głów ce ra my. Mi ga cze ma ją ża rów ki
z pod wój nym włók nem, a tyl na zę bat ka ma
43 zę by zamiast 42. Ame ry kań ska wer sja nie
ma immobilisera i oczywiście licznik jest w
milach (ale można go przestawić na km).
W eu ro pej skich wer sjach modelu włącz ni k
świa teł zniknął 2003 r. 

War to jesz cze wspom nieć o prze bie gach
mo to cy kli bę dą cych na ryn ku. Tu taj pa nu je
różnorodność. W wię kszo ści są to prze bie gi
rzę du 30 000 km, ale prze bie gi rzędu 15 000
km też moż na zna leźć bez wię ksze go
problemu.

Hon da CBR 900RR SC50 jest god na po le -
ce nia dla mo to cy kli sty z do świad cze niem. Dla
po cząt ku ją ce go jest zde cy do wa nie za moc na,
po mi mo li nio we go od da wa nia mo cy. Nie
oszu kuj my się, 151 KM nie jest dla no wi cju szy.
Za to wprawiony i świadomy swoich
umiejętności mo to cy kli sta ujeż dża jąc Fi reb la -
de, do strze że je go za le ty – do bre pro wa dze -
nie, wy so ki jak na sprzęt spor to wy kom fort ja -
zdy i sku tecz ne ha mul ce. l


